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Ciekawość  zwiedzen i a  domu ogólnego schro 
nienia  ubogich pod opieką T o w ar zy s t w a  D o b ro ­
czynnośc i  zo s t a j ącyrh ,  sp rowadzi ła  mię w d. 29  
Lipca b . r .  p r zypadkowa  na examin roczny dz i e ­
ci pod tą i  opieką będących,  k tó ry  pod P re zy -  
dencyą J  W .  X .  Ł ę to w sk i rg o  Admini s t ra tor a Dye-  
cczyi ,  lyobeciinśei J W W .  Kopfa i Szpo ra  S e n a ­
t o r ó w ,  T roj ańsk iego  Re k to r a  Un iwersy t e tu  J a ­
gie l lońskiego i mniej  więcć j  t r zydzi es tu  Osób 
był odby ły .  Czc rs twość  dzieci pici obojej  w  li­
czbie około  80 ,  po rządne ubrani e i ochędożne 
u i zyman ie ,  j a k  niemniej  uksz t a l ccu i e  ich w na ­
uce lel igi i ,  czyt aniu  i pisaniu polskiem,  n icmiec-  
kicni ,  r a c hu nk ach ,  g r ammatyce ,  j eograf i i ,  dekla-  
inacyi i t.  d. p rzynoszą  p r a w dz iw y  zaszczy t  0 -  
piekunczej  lej I n s ly tucy i .—  . Po obe jr zen iu  ro ­
bót płci ż eńsk ie j  w ła śc iwyc h ,  J W  . X .  Łę lowski  
t 'ozdał ks i ążk i  s t osowne za  nag rody  ce lu j ącym 
w naukach ,  a nas t ępnie  modl i twa i śpi ew n a ­
bożny,  z a k oń cz y ł y  u rouzys ty  dla m łodzi eży  o -  
brzęd dnii* t eg o . —  Zadowolen i e ,  z  j a k i em  z 
Smachu ubogich wyszed ł em,  powodu je  mię do 
a i k ^ ° nia  D" “ fcj szeS0 a r t y k u ł u  z tem życzen i em,  

żeby T o w a r z y s t w o  Dobroczynnośc i  z aw ia da *

miając  w  przyszłośc i  Pub l i c zność  o e.Yaminacb,  
dozwala ło Je j  p rzekonać  się,  żc  g rosz  w d o w i ,  
g ro sz  s ierót ,  na leżyt e  o t r z ymu je  przeznaczen i e .

• I  A . . .

N n " y c z ó r a j s z e m  p rzeds tawien iu  Z?mp v  pu­
bl iczność zg romadz i ł a  się dość l i cznie .  N o w o ’ 
p r zyby ły  śpiewak P .  S m l l e  w  roli Zampy z a ­
chw yca ł  sw o ją  pos t awa .  —  Panna  Secburg  w  
rol i  Kamilli ,  ś p i ewem pewnym i dobrą  me todą ,  
Pa nn a  Ccrini  w roli Rity g ło se m  świeżym . p r z y ­
j e m n y m  w y w o ł a ły  zas łużone oklaski .  —  W s z a k ­
że  pominąć  n iemożna uwag i ,  źe  g r a  P .  S e c ­
bu rg  n ie równie  więcej  podobać się może'  w  ro 
la c h  takicii j a k  A n to n in y  w  Bel izar iszu lub I z a ­
belli w Robercie ,  z aś  P .  Cer ini  w  roli k ló r ą  
p rzeds tawi ła  była za  młodą ,  w  ogóle ży czyć  na-  
j t ż y  aby P.  Cer ini  do głosu jak i  posiada p r z y ­
j ę ł a  s zko łę  P. Seebu rg ,  a wtedy talcnl  j ć j  n ie ­
wątpl iwie  zupe łnym się s tanic .  PP.  Bu rghau -  
scr  i Nicol ini  w in ny ch  rolach wJasci ciwić j  w y ­
s t ępować ,  u o g ą ,  ostatni  zw ła s zcz a  w  Bu rmi s t r zu  
w - S a a r d a m  I w  Hansie  S ac h s  n i c  wie le  z o s t a ­
w ia  do życzen i a  —  Co do roK Dandu la ,  i w  
lej  P .  I iaphacl  j ak  zv ' ykl e  byłby  za d bw o l n i t  
pub l i c zność ,  gdylw komiczneść  j e go  nie  była  
p r z e s a d z o n a ,  l ak  ualece że  Daodolo przypomi  
na ł  nam n i er az  H a n s - W u r s l a  —  O cbórar j j



n a k e n i c c a  w  części i o orkiesLrze nic,  a p r zy ­
najmniej  nic dobrego powiedzieć się i i icda.

W i ł t d u i u o s c i  K i i g r a i i i c i i i i ^

—  Z  P etersburga . —
N.  Pan,  w początku Maja r .  b. r ozkazać  

raczył :  dla uniknienia  n ieszczęść,  k tór e  zląd
bardzo częst-o zda r zy ły  się wc  Francy i .  Belgii,  
i w  N iemczech ,  i dla usuni ęc ia  przykrości  dla 
daoi,  zabroni ć palenia Łyluniti w  kare t ach i w a ­
gonach,  na drodze Carskosiclskićj ,  pod rygo r em 
su roweg o  ska r an ia  za naruszen ie  lej woli N a j ­
wyższe j .  o które j  z awiadomiona  być powinna 
publ iczność,  przez  ogłoszenia d rukowane ,  w y ­
wieszone na widoku w budowlach drogi ż e ­
laznej ,  tudzież w e w n ą t r z  wagonow i kare t  
D sm is io w an y  S ek re t a r z  Gubernia lny,  A!exan  
der  N iecz a i e w ,  okaza ł  się być nieposłusznym: 
p r z y  odejściu zląc] (23  Gzerw: )  r anne j  w yp ra ­
w y ' d o  Cesarskiego Sioła,  nie przes ławni  tenże 
palić cyga ro ,  w b r e w  g rzecznej  prośbie,  a polem 
nalega jącemu żądaniu Naczelnego Konduk to ra ,  
za  co Niecza i ew,  dozwala j ący sobie p rzy  ti.m 
odezwania  się w n ieprzyzwo tych wyra zac h ,  
wyp row ad zon y  został  7. wagonu .  Wypadek  ten 
Stał  się wiadomym N.  Panu.  J ego  Cesarska  
J | ,  N a j w yż e j  r ozka zać  r aczy ł  p r z e l r z rm a ć  N ic -  
c za i ewa  przez  2  tygodn ie  na odwaclm,  i o po­
s t ępku j e g o  obwieścić przez gaze ty ,  dla zapobie­
żen ia  podobnym ni eporządkom na przyszłość.  
Z l iczby bi le tów 2gić j  pożyczki  polskiej ,  w y c i ą ­
gn ię tych w W a r s z a w i e  1 Lipca r. b. c c r h f i -  
k a U l l :  15. N r  1 0 0 ,4 0 0  wy gra ł  zl .  30 0 , 000 .
Bilet len w z i ę t y  był  w kan to r ze  P. L i n y  w Pe­
te r sbu rgu ,  na leży,  j nk i e śm y  słyszel i ,  do j edne ­
go1 z Naur/ .yciel i  g ran i a  na fortepianu!,  k lo ry  
dotąd byl bardzo  i Lardzo nic bogatym.

H I S Z P A N I A .
P u ry i  18 Lipca . Depesze te l egraf iczne  z 

Hiszpanii:
Pcrpignan  17 Lipca. Ma jo rka  ogłoś  -ł a 

prominci ain i ento  w dniu 14 1,. m. J e ne ra ł  Ta-  
con zos t ał  m i ano wao y  prezesem ju n t y  dolna 
publ icznego na wyspach błllcarskicli.  J e n e r a ł  
C o r l m ez  w y r u s z y ł  z Ler ida do Scu d’Urgel.  
Se r r an o  z t r zeoia  brygadami  pod dowódz twem 
b rygad i e r a  P r ima ,  i pu ł kown ików Gonclia iGor-  
doya —  co r azem czyn i  7 , 0 0 0  piechoty 1 .300  
j a z d y  i 3  ba ter ie  a r l y l e r y i ,  udał s ię z Mei|ui- 
nenza  do Uol iv.  N a r v a c z  w «la>« 10 Lipca 
w y r u s z y ł  z  Calatayud z  12  batal ionami i 1 , 000  
koni  masze ru j ąc  k t r  M ad ry tow i .  Cas t ro  zos t ał

mi ano wan y  drugim dowódcą w kaialoni i  i gn -  
bernaloreui  Barcelony,  gdzie p rzyby ł  w dniu 
13 L ipca .

M a d ry t  14 Lipca. J en e r a ł  Aspi roz  w 
5 ,0 00  piechoty 7 0 0  j a zd y  i z 2  bater iami,  p r z e ­
pędzi ł  os t atn i ą  noc w  Prado.  Nury aez  m a j u -  
t ro p r z ybyć  pod Madryt  z 12 batal ionami |iio- 
choly  i 1 , 000  koni .  Podług ostatnich r apo r tów  
r e j en t  w y ru szy ł  z Bcaylen;  mówią  źc uda j es i ę  
do K ad y x u .

Z depeszy te legraf icznych okazu je  się ź e j e ­
nera ł  Aspi roz  j e s zcze  w  dniu t i  siał spokojnie  
pod Madry tem,  nic przedsiębiorąc żadnych n i e ­
przyjaciel . ,kich k ru kó w  przeciw tumu miastu.  
Zdaje się,  że  planem powst ańców j e s t  unikać 
k rw a w e g o  spotkania ,  i przez skouć en l row an i e  
znacznych sił pod murani i  stolicy, zmusić  w ł a ­
dze do dob rowolnego poddania miasta Korpus 
j e n e r a ł a  N a r y ac z  sk ł ada jący  się 1 12 batal io­
nów piechoty i J , 100  j azdy ,  oczek iwanym był 
pod Madry tem w dniu 15,  a j e n e r a ł  Urbina; 
k tóry z Badajoz maszeruj e p r zec iw stol icy,  w 
tym czasie dość j u ż  daleko posunie ś*ę aby po ­
pier ać  operacye  dwóch  poprzednio wymienionych 
j e n e r a łó w .  Milicya i wdndze miasta  Madrytu ,  
nie odstąpi ły j e s z cze  w prawdzi e  sp r a wy  r e j e n ­
ta,  ale powzię ty  s t anowcze  pos t anowienie  opie­
r an i a  się wsze lk i emi  si lami od jazdowi  królo- 
wćj .   ̂ 1

Mar sz  j ener a ła  N a r va cz  z Wa lon c y i  przez 
Daroca i Cala t ayud iia północ,  z Cala i ayud do 
Madrytu ,  na l eży do najs zybszych i na jnadzwy  
czajniejszycl ;  poruszeń;  w dniu 1 Lipca w y ru sz y ł  
011 z niespełna 4 .UDO piechoty i 3 0 0 - j azd y  z 
Wa lc ncy i ,  odpędził  brygadi era  Luna  z pod Te-  
r u d ,  k tór ego  wojsko prawie  cnie przeszło do 
niego:  nas tępnie  prowadzi ł  dalej swój  marsz  ku 
Snragos s ie  przy czein ze wszech s t ron p rzy ł ą ­
czali się do niego żołni erze  j e n e r a łó w  Seoane  1 
Zu rb an o ,  a w dniu 1 5 aspod7.iewniio się go w 
10.00(1 ludzi pod Madry tem.  J ego  ostatnie po­
ruszenie  z  Ca l a t ayud było tak dob rze skomhino  - 
wnne,  i t ak  ta j emnie wykonane ,  że  żaden pry­
w a t n y  kor r cspnni i cul  na  całej  linii nic o tern 
nie wspomniał  i dopiero p r zez  t e l eg r a f  d o w ie ­
dziel iśmy się o wykonan iu  go.

Z diugiej  s t rony zda j e  się, żc  r e j ent  r ó w ­
ni"  szi  hko oddala się od Madrytu ,  j a k  Nnrvae«  
zbl iza się do niego.  1'n długim i uc iąż l iwym 
mar szu  z Alhaeute  do ' '■atdepenas.  przeszedł  011 
Sie r r a  Morena i zwróc i ł  swój  pocliod do Bay -  
łcn,  na wielkiej  drodze andaluzyjskiej ;  z a p e w ­
nie z amia r em j e g o  udać  się do Kadyxu .  1’rzcz  
oilwról vau l lalenn z Scvil li  ku Kady. \owi  po­
łożenie  Iśsparlera s tało s ie n iezmiernie  Irudneni 
z  korpusem okelo 3 ,0 0 0  luuzi j e s t  011 54  milo
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oddalony -od M a r y l u ,  oddzielony od korpusu 
j en e r a ł a  van  Halon i w n i ebezpi eczeńs twie  spot ­
kan ia  kolumny pułkown ika  Fernaudez ,  która  
u t w o r z y ł a  s ię z oddzia łów rozmai tych  pułków 
w  Andirjar ,  tudzież korpusu jener a ła  Concha,  
k tó r y  podług ostatnich v indomuści^ masze rował  
z Grenady do Sovilli.

J a k o  właśc iwą  p rzyczynę  dla które j  r e j en t  
t ak  prędko pomas ze ro wa ł  z Alba cc te do  Valdc-  
penas,  dzienniki  f r ancusk ie  poda ją ,  żc  \v ol iwi­
li k iedy E sp a r l e ro  chciał  wyru szy ć ,  piechota,  
a na jej czele ulubiony j e go  pułk Lnchaiia,  z b u n ­
tow a ły  się i żc  on został  zmuszony  z t rzema 
wicr i icmi  mu pułkami w galopie uc iekać ,

—  l Ja ry z  17 L ipca . —
JIJessager podaje dziś nas t ępujące  wiadomości  

* Hiszpani i :  Ga cela de M adrid  z  dnia 10  b. m.  
o świadcza ,  iź bezza sadną  jęs l  pogłoska j ak oby  
r ząd  miał  z am ia r  u p r ow adz i ćk ró low ę ;  a w n u ­
merz e  z d. 11 cz y t a my  wyr aźn i e :  i>Jej Kró- 
l eska  Mość i J e j  siost ra nic opuszczą  s tol icy.

W  dniu 10 Madry t  ( jak powyżej  wspomnio  
no,) zoś l at  ogłoszony w s t anie  oblężenia .  U- 
der zouo j en e r a ł  ma r sz ,  mi l icya sia ła  pod bro- 
n i ą .  W o j s k o  j cuc r a i a  Aspi roz ,  zaję ło Galapa- 
g a r ,  El  Prado i okolice.

J e n e r a ł  vao l lalen zna jdowa ł  się w dniu 7 
w  Ca rmona .  Poni eważ  Sevil la nic o twor zy ł a  
mu b r am,  przeto zwróci ł  on  swój  pochód ku 
Ałcala na drodze do Kadyxu.  (Wzg lędem do 
nies ionego wczora j  z ' rulonu odstąpienia  tego 
j e n e r a ł a  od sp r a wy  r e j enta ,  dzis iej sze dz ienni ­
ki nic nie donoszą  )

Hej en t w dniu l d  lippa z n a jd o w a ł  się w 
Valdepenns .

Pu łko w n ik  Pr im w dniu 12 wyr usz y ł  z F roya  
do Meąitineiiza w 55 00  piechoty i 2(j'J kon*.

Madryt  og ło szony przez  rząd Wstan ie  oblę­
żen i a ,  widzi te r az  pod swoii-mi muranu  korpus  
armii  po w s t a ńcó w .  J e n e r a ł  Aspiroz k tór ego 
przednia  s t r aż  w dniu 3 li. ni. opuści ła Val lado-  
lid,  stoi t e r az  w El Prado (o pól l ory  mili od 
s tol icy. )  Gutapaga r  i innych s ąs icdt r ch  punktach.  
Madry t  nie j e s t  ob w a ro w a n y  i tylko murcm ce l­
nym  o toczony;  ga rn i zon  składa się z dwóch czy 
t r zech  kompani i  s aperów,  z ak ł a dów pułków k tó ­
r e  z r e j en tem wym as / . e rowa ly ,  i około 100  
j e z dc ów  z  pułku i .us i t ania .  T e m u  wojsku j e ­
dnak  nie można ufać,  bo kilka oddzia łów ju ż  
" c i ek ło  do j e n e r a ł a  Aspiroz,  kiedy j e s zcze  z n a j ­
dował  się po drugiej  s t ronie  wąw ozów Guadar-  
rama.  Bezpieczeńs two stol icy polega przeto na 
milleyi na rod ow e j ,  k tór a  skł ada  się z  8  balal io- 
•>ów i 2  szwadronów^.  Dwa z tych batal ionów 
ł£iW'sze o k a z y w a ły  na jw ię ks zy  en tuz j azm  dla

’ *  - W  *  ■ • \

sp r awy  re j en t a ;  w innych ba ta l jonach zdanie  
ok azy w a ło  się podzielonem i mianowicie  j a zda  
mało okazu je  przychylności  dla r e j enta .

Armia  j e ne r a ł a  Aspiroz l iczoną j es t  na 6 00 0 ,  
W  Madrycie ,  gdzie  nim j eszcze  powst ańcy  zb l i ­
żyl i  się pod j ego  n iury,  a r l yk n ly  żywnośc i  n i e ­
zmierni e  były drogie,  panuje na jw iększe  zn i e ­
chęceni e i zamięszani e,  ale spokojność j es zcze  
me  zost ała  z ak łóconą.  Mówiono t u ż e  Pan  M e n -  
dizabał  w mieszkaniu pana Corl iua chce n a r a ­
dzić się z panami Lopez ,  Caballero,  Ay lon ,  Fr i as  , 
i i nne  mi znakoni i temi  g łowami  par l amcnlowemi  i 
pol i tyczucui i ,  uad ś rodkami  zapobieżenia  wojnie  
domowej .

N ic  mniemają z r esz t ą ,  żeby między w o j  
sk iem jenera ła  Aspi roz  i mi t icyą,  p rzyszło  do 
isloluej  walki ,  pon ieważ  p ie rwszy  pragni e un i ­
knąć  roz l ewu krwri, i jeśl i  M a d r y ln i e  będz i e od  
r azu  kap i t u lował ,  czekać  będzie na przybyc ie  
innych korpusów powst ańców.  J e n e r a ł  Urbina 
k tó ry  z garn i zonem z Badajoz,  masze ru j e  p r z e ­
c iw stol icy,  w  d, 6  zna jdowa ł  s i ę  j u ż  w T a l a -  
v r r a  de ła J łeyna . ,  o 16 mil od Madry tu .  Z dru­
giej s t r ony  Naiwaez  p rzez  zajęc ie  C a l a t a yu d  
stał  się panem wielkiej  drągi  z Sar agos sy  do 
Madrytu ,  i tym sposobem może posunąć się pod 
stol icę i dzia ł ać  zgodnie  z Asp irozcm i Urbiną.  
W  Saragos sie  panuje  wielkie  z amieszan ie ,  z  p o ­
wodu źe 2  bata l jony i oddział  j a z d y ,  k tó r e  pod 
dowódz twem pułkownika  Ell io wyinaSze rowa ły  
z Sa ragos sy  przeciw JNarwaezowi ,  p r z y ł ączy ły  
się do niego.  Ta  n ieus t anna  dezercyi a  w o j s k a  
r e j en t a ,  wszędzie  gdzie tylko pokaże s i ę  j ak i  
kori tus pows t ańców,  musi  na tur a lni e  p r ze s zka ­
dzać wszelkim o je r ac iom j e ne r a ł ó w  Scoane i 
Z u r ba no .

Rejent  k lory  w nocy z  dnia 7  na 8  i. 4 0 DO 
wojska  opuścił Albacele,  w dniu 10 zna j do wa ł  
się w Val de Pćnas  na wielkiej  d rodze  z M a ­
dry tu  do Kadyxu.  Te n  pospieszny pochód w  
lak przyk re j  drodze zdaje  się nie m ieć  innego 
ccju j ak  odwró t  dn Anda luzy t ,  i połączenie  s ię 
7. j e i t c . a l em v»n Hal in .  T \m cz as c u i  podług po- 
wyższ ych  depeszy te l egraf icznych,  j e n e r a ł  l en  
nie mogąc wejść  do Ser i l l i .  p rzez  A ’cale do G ua -  
daira ,  w y r u s z y ł  ku K ad y x o w i ,  z ap ewn ie  aby  
s ię połączyć  z j e ne r a ł e m Garala l a.  T y m  sp«- 
sobeiu E sp a r l e ro  w poluduiowej  s t ronic  S i er r a  
Morena zostałby zupełnie  odosobnionym.

Je u e r a l  Conelia,  k tó ry  w  d n i u 2  liB«a p r z y ­
był  du Malagi ,  aby oli jąó dowócz lwo  nad pow-  
s l au r ami  w  Audaluzyi ,  może w każdej  chwi l i  
Si.a«ą< między korpusami  van l l a leus  i E spa r l e -  
r a  i l e mu  os t a tni emu  zam kn ąć  d rogę  doSe r i l l i
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P R Z Y I E C H A L I  D O  KRAKOW A.

Od dnia 3[ Lipca, do Ania 1 Sierpnia .  
Knbecki L udw ik  ob.,  Mieroszcwski August  ob. .  

Itogawski Nepomucen, ob.,  Stricbar J u l i a n , ,  z Polski; 
Skrzyński Alexander ob., Ruban J a n  ob.,  Zarębina 
Teresua ob., Zawilehowska Agata ob.,  z Ga l ic j i ;  — 
Muller Jó z e f  ob..  Loose,  z Pruss.

łf^yjechali z  Krakawtti 
Bysłrzauowski Maxym ob., Mostowicz Felix ob,.

Kochanowska Liberata  ob.,  Grabowski W alen ty  obi,, 
Grabowska W ale r ia  ob.,  Gostkowski Florian  ob,, 
do Polski; — Grzywiński  Napoleon ob., W o jc icc b o w  
ski T y tu s  ob., Komar Maryn ob;{ Wojaltowski,.  I f l i .  
niecki Adam  ob., Mieczkowski Franciszek «b., Gost" 
kowska ob., Dembowski Antoni ob..  Stadnicka Apolo* 
nia k r . ,  do Ga l ic j i ;  — Łubieńska ob.,  Ilnrtinanui 
Przebędowska W iktor ia  k r . ,  db Pruss. .

8 j r ® ę d o w e <

C E N Y  Z  B 6  Z  A 
N a targowicy publicznej, te Krakowie■ w-Zch 

galunkach praktykowane.

D n ia  31 Lipca l . G a TUKKK <2, G aTunek 5 . G at iiNEK

i 1 S ie rpn ia 0 a do o d - do 0*1 a a

1 8 4 5  ro k u . z. tf' S- " z. ••• 1 ir- 7..

K r z .  Pszen icy Ib Ili 10 __ — 15 J5 14 — J 4 0
>» Z y t a ....... 10 13 10 120 — 10 0 — 15
, ,  Jęczm ieu 7 - *7 15 — — — — - — — —
, ,  O w s a . . . . _ __ 7 — .— — — — — — —
, ,  G ro c h u . . 1-2 15 — _ — — — — —
„  Jog ie ł ....... __ 2-i 15 — __ U — — —
, ,  R z e p a k u . >S — W — — — 26 - - —
„  T a t a r k i . . . __ 8 _ _ __ — - — _ __
, ,  So czew  .. 1
, ,  P r o s a ....... --- 1 - - — —- __ - _  1 ■___ ,

K o n iczy n y --- 90 — — — 80 — — — —
W io l o g r o r b u

w  ’ V : . . . . --- — — — — — — — — — — —
, , Z ie m n ia k ó w

CeDtnar S ian a  — —  - gr. - 1 15 — — — —
„  Słomy — —  3 fS  Si — — — 2

Ja j  kurzych  kopa . ■ ................................... zł. ł  g. Tł
Sp iry tusu  garniec z oplotą w i  gnlunku od zip. 4  

g r .  6  do zip. i  gr. 18 .  Okowity garniec z oplata w 
1 gatunku od zip. 3 g r .  -6 do zip. 3 g r .  18

Drożdży wanienka zip. 2 g. 6 do zip 3 12 
Masła czystego garniec od zl. 5 g. — do zl. 5 -g r .  15' 
W ełn y  kamień od zl. GO do 73 .
Miarka kaszy częstocbuoskiej zł.  15 gr. 24  dp 5  g. —

„  , ,  pcrlow ej . ......................................1 , .  K *
, ,  , ,  ta lsreznnój . . . .  . 2  , ,  —
,,  „  p szen iczne j  . . . .  2  , ,  —
,,  , ,  j ę c z m  c n n ć j ...............................  . —  , . 2 4

Mąki z pod k r u p e k ......................................  . — , ‘1 0
S p o rz ą d z n n o  w l iiórzc K o m m issa r ią tu  T a rg o w e g o .

Kraków d. 1 Sierpnia 1/345 r.

Kommissa rz  Ta rg o w y . -  
I r .  Dobrzański.

Pszorn z Adjuukt .

L G T E R Y A  KRa J : 0 \ ' ?A.
W ciągnieniu 105 7  dnia 2  Sierpnia 1843■

roku ,w p rzytomnośc i  osóL od Rządu do t e g o ’ 
w y z n a c z o n y c n , wyc iąguipl e z  ko ł a  zo s l a ły  ur> 
s l ępującc  JNumerai

4-4. —  41 .  -  3 7 .  —  5 2  —  O .

P rzysz ł e  c iągnienie  1 0 5 8  przypada dnia fe 
Sierpnia  1843 roku.

O o n i e s i c u i c  p i y w a t u e .

B a r d z o  tc a ln e  o d k ry c ie  d la  fa b r y k a n tó w  o c lu  
i . i ż e j  podpisany zrob ił  w y n a la z e k ,  za porno- 

cą którego  bardzo prostym spusobem bez odm ia­
n y  na czy ń  i dodania innego  preparatu, o l r z y  
niac m o żna ,  n a w et  z n a j tę ż s z e g o  oc lu  w i n n e ­
g o ,  ocet  j e s z c z e  u trzecią c z ę ś ć  m o c n ie j s z y  i 
„m ak w in n y  da leko .przyjem niejszy  p o s ia d a ją cy ,  
k o r z y ś c i  l e g o  w y n a la zk u  przez  w ie le  pism |rf?- 
r i o d y c z n y c l i , j u ż  ty le  wiadouicmi s ię  siały,,  ż c  
dalsze  irb w y l ic z a n ie  uw a ża ją c  z b y te u z o e m * d o ­
n o s z ę  ty lko  i ż ,  aby  mój w y n a la z e k  p o w sz ec h ­
n ie j s z y m  i dla w s z y s tk ich  pr z y s ięp 0 iej9zvm u-  
c z y n i ć ,  n s la u o w i le m  c en ę  tr ze c ie g o ,  teraz wJa-

śurr w y s z l e g o ,  znpclmt: p f z r r e R o n r g o  i n o w e  
mi odkryciam i pom n o żo n eg o  w y d a n ia ,  na dwft'  

Talary w  pruskim ku ran cie ,  za klórą  io su m m ę  
f r a n c o  nad es łan ą ,  w y n a la z e k  m ój,  n a l e ż y c i c e o  
do pew n ośc i  sw o je j  z a r ę c z o n y ,  po jjrzyrzcczc  
ni u z c  strony' kupującego ,  zach o w a nia  se k r e tu ,  
w p rost  o d e m n it ,  albo za  pośredn ic tw em  której­
k o lw ie k  ks ięgarni  nab ytym  być  m oże. '

A 1  S c h u / l z  a p te k a r z  w  B e r l in ie  
C z ło n e k  c z y /m y  l  u w a r z y  s iw a  A p te k a r ­
s k ie g o  p ó łn o c n y  eh N ie m ie c , '  i  p r  u l i ty c z n y  i 

fa b r y k a n t  o c tu .
N e a n d e r  U trttsse  im  E e y su /ie  f l a u s c


